DZIENNIK PORANNY 


Rok l. | Nr. 85. 


gic RZ Bedni sud make, 


Kraków, środa 12 czerwca 1940 r, a nan aleea Ti jop 


n Rm 


Spontaniczne maniicstacje w całych Włoszech. 


Rzym. 11. VI. W poniedziałek o godzinie 19-tej wódz faszystowskich 
Włoch Benito Mussolini ogłosił z balkonu Palazzo Venezia narodowi 
włoskiemu i światu, że Włochy przystąpiły do wojny po stronie Niemiec 
przeciwko wspólnym wrogom Anglji i Francji. 

Rzym. 10. VI. Agencja Stefani ogłasza następujący komunikat urzę- 
dowy: 

„Dziś o godzinie 16.30 minister spraw zagranicznych hrabia Ciano 
przyjął w Palazzo Chigi ambasadora francuskiego i złożył mu następu- 
jace oświadczenie: 

„Jego królewska i cesarska Mość oświadcza, że Włochy od jutra 
dnia 11. czerwca uważają, że pozostają w stanie wojny z Francją”. 

O godzinie 16.45 hrabia Ciano zaprosił do Palazzo Chigi ambasa- 
dora angielskiego i w identycznej formie oznajmił mu, że Włochy uwa- 
żają, że pozostają w stanie wojny z Wielką Brytanią”. 


Bolownley na lądzie, na wodzla | w powlətrzu! Czarme koszule rewolucji | Le- | bne skutki dla tych, którzy gwarancje te przyjęli. Wystarczyłohy, gdyby nie od- 
glanów, mążczyźni I kobiety italji, (mperjum I Królestwa Alkanji słuchajcie! rzucona prapozycyj, które Führer uczynił w dniu 6 października 1939 r. po za- 

Wyznactzena przez los godzina pojawila sią na firmamencie naszej ojczyzny. | kańczeniu kampanji polskiej. 

Godzina nieodwałalnych dacyzyj wykiła. Wypowiedzenie wojny zastało właśnie | Wszystkie ie sprawy jednak należą dzisiaj da przeszłości, | jeśli dzisiaj posta- 
daręczona ambasadorom Wielkie] Brytanji I Francji. Występujemy do walki | nawiliśmy wziąć na siehle ryzyka i ofiary wojny, ta dzieje się ta dlatego, ponie- 
przeciwka plutakratycznym I reakcyjnym demokracjom Zachodu, które zawsze | waż honar, interesy I przyszłość usilnie się tego domagają, ponieważ wielkim 
Przeszkadzały naszemu rozwojowi a cząsto podstępnie zayrażały egzystencji na-| jest naród tylko wtedy, jeśli wypełnia swoja święte zohawiązania 1 nie schodzi 
radu włoskiega. z dragi wydarzeniam I próham. 

Historja ostatniego dziesięciolecia może być ujęta w następujące sława: fraze-| Chwytamy za broń, aby po rozwiązaniu problemu naszych granic kontynen- 
ay, obletnice, groźhy, wymuszenia a wreszcie jako ukoronowanie, paniżające, za- | talnych, rozwiązać także problem naszych granic morskich. Chcemy rozerwać 
rządzona przez Ligą Narodów aohlężenia przeprowadzone przez 52 państwa. Nasze | terytorjalny i Elany łańcuch, zanim będzie się chciało udusić nas w naszem 
sumienie Jest zupełnie spokojne. Wraz z wami cały świat jest śwladkiem, ża fa- | morzu, gdy 45-miljonowy naród nie jest naprawdę wolnym, jeśli nle posiada 
szystowska ltalja uczynlja wszystko, co leżało w możliwości ludzkiej, aby uni- swobodnego dostepu da oceanów. Nasza gigantyczna walka jest tylka fazą i lo- 
knąć walki, która agarnia Eurans. Wszystka ta była jednak daremnem, głcznym rozwojem rewolucji, Jesi walką biednych, ale silnych narodów przeciw- 

A przecież wystarczyłahy, aby układy, które nie są przecież wlecznia nlenaru- | ka tym, którzy usiłują nas wygładzić, którzy zmonnpolizowali wszystkie hogac- 
azaline, zrawidować | dostosować ju da zmienianych stosunków narodów. Wy-|twa i wszystko złoto tego świata | trzymają je w swoich szponach, 
tanay boty nia podzigaw nalliyki gumassil którę właśnie przynicała zgus! Jest walką pracujących I mlodych przeciwko bezużytecznym | zmierzającyzą 


szam uroczyścia, ża Wlochy nia mają zamiaru wciągnięcia do konfliktu innych 


mmcarstw, które czy ta na morzu, czy taż na lądzie są naszymi sąsiadami. Szwaj- 
carja, Jugosławja, Grecja, Turcja, Egipt niech przyjmą da wladamości moja 
wa, Które znajdą istotne potwierdzenie w faktach. 


serca od Alp aź da Oceanu Indyjskie: 
| my zwyciężymy, aby wreszcie 


ści dla Włach, dla Europy | dla całego świata. Narodzi 


| ażywia ja: zwy: 
cząć długi okres 


swą zawziętość, swą odwagą i swoją dzielność! 


Oświadczenie rządu niemieckiego 
w związku z przystąpieniem Włoch do wojny. 


Wspólna walka o prawa życiowe obydwu narodów. 


11 ozetwca, — Niemiecki 

lonyoh van Al 
ak wiaczoram w 
u zagranicznego 
rządu niemleckiega wobec 
jwiclell prasy niemlackiej | zagra- 


Oświadotenia rtądn niemieckiego brzmi 
następująco! 

„Anad a wrar z nim saly naród niemie- 
cki z yłęhokiem wzruszeniem wysłuchał 
właśnie słów wadza Włach. Cale Niemcy 
Brzapalniona są w taj historycznej gadzi- 
nla radością z tego powodu, ża faszystow- 
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ku zagładzie narodów. Jest walką między dwnma steleclami, i twama światopa- | skle Wlochy z wiasnej nleprzymuszane] 
glądami. Teraz, kiedy kości zastały rzucone i kiedy mosty zastały spalone, ogla- 


pokoju I sprawiadllwo- 
włoski: da broni! Pokaż 


wall po ich strania przystąpiły do walki 
mrzeciw wspólnamu wragowi, to jest An- 
salji i Franc] 

Żolnirrze nlemleccy | włoscy poma- 
szerują abacnia ramię przy ramieniu i 
walczyć. będą iak długo, dopóki władcy 
Angiji i Francji nie wyrażą gotawości u- 
szanawania praw życiowych obu naszych 
narodów. 


pa taklem zwycięstwie mladych, 
Istycznych Niemiec I mlu- 
dych faszystowskich Włoch zabezpieczy 
się dakia naszym nzrodam szczęśliwą 
urzyszłość. Gwarantami zwyciąstwa są w 
każdym razie: nienakanane siły naradów 
niemieckiego i walskiega oraz niezmienna 
przyjaźń naszych ohu wielkich wodzów 
Adolfa Hitlera i Benito Mussoliniego". 


„Zjednoczeni w wiernem 
braterstwie bront". 


($$) Berlin, 11 czerwca. Adolf Hitler wy- 
stosował da króla Włoch I cesarza Etja- 
pli następującą depeszę: 

„Wolą Opatrzności było, ła wbrew ne~ 
szym wlasnym pragnieniam  zastallśmy 
zmuszeni de obrony wolności | przyszła- 
ścl naszych narodów w walca przeciw An- 
alj) I Francji. W tej historycznej godzi- 
nis, w której nasze armje jednoczą tlą w 
wiarnem braterstwie broni, pragnę prre- 
aln Waszamu Majestatowi moja wa]aer 
Heczniejsze pozdrowienia. Mam mocne 
przekonanie, że potężne siły Włoch I Nie- 
miec odniosą zwycięstwo nad naszymi 
wrogami, 


Historyczna godzina w Rzymie 


Setki tysiçcy ludzi zebrało się na Piazza Venezia. 


DJ Azym, 11 czerwca. Feszyatowaki 
Rzym, którego ludność w ostatnich tygo- 
dniach z gorączkowem uniesieniem śledzi- 
ła niemiecki pochód zwycięski przez Flan- 
drję i północną Francję, i jnż od dłuższe- 
go czasu palala żądzą czynnega przyłącze- 
nia się do walki po stronie sprzymierzo- 
nych Niemiec, zamienił się w poniedzia- 
łek w godzinach popołudniowych w jedna 
morze sztandarów. Od godziny 16-tej prze- 
ciąpsły ulicami organizacja młodzieży fa- 
szystowskiaj nawolując ludność do apalu. 
Wa wszystkich dzielnicach miasta poczę- 
ly się gromadzić pochody. Ludność masa- 
mi poczęła płynąć do centrum miasta, 
akąd w nszykowanych szeregach, niosąe 
nieprzeliczona chorągwie i często w tows- 
rzystwie orkiestr 


pomaszerowała na Plazza Venezia. 


Nad ealem miastem unosi sią Świąte- 
ezny nastrój wielkiej historycznej godzi- 
ny. Od godziny 17-tej wszystkie sklepy są 
zamknięte. 


Caly FHzym czeka na mowę Mussoliniego. 


Od godziny 17-tej radio włoskie rozpaczę- 
ło przez wszystkie radjostacje transmito- 
wać wiadomość o olbrzymiej demonstra- 
«cji. Co pewien czas speaker powtarzał we- 
zwanie: „łdźcia wszyscy tlumnie na placa 
zgramadzeń w waszych miastach, aby u- 
ułyczeć sałwa Mussoliniego"! W pauzach 
y temi epelami nadawano maraza 
kiego, faszystowski hymn „Glovi- 
liczne pieśni bojowa ruchu faszy- 
stowskiego. Wkrótee po godzinie 1f-tej u. 
kazala się powitana burzliwemi owacjami 
miejscowa grupa kolonji niemieckiej. 
O godz. 7,30 wielki plac 


Plaraa Vanszla zapełniony Jest da 
astatniega miejsca, 


można 
Niesko: 


i Na transpa- 
„Morze Šrádzla- 
„Kaorcyka jast 
s 


Piazza Venezia, na którym zebrało się pól- 
tora miljona ludzi, nie przedatawiały n 
gdy tak potężnego wrażenia, jak dzisiaj. 


Wielka manifestacja 
na cześć Włoch w Berlinie. 


Berlin, 11 czerwca. Hezpośradnio po œ 
ułoszeniu przez Mussoliniego wypawle- 
dzenia wa]ny Francji I Anglji udał się ml- 
niater spraw zagranicznych Rzeszy wan 
Rihkantran do ambasadora wlosklego w 
Berlinie Alflerl'ego, aby złożyć mu w 1l- 
mieniu Fuhrera 1 narodu niemieckiego 
gratulacje. Min. van Fihkentrap zazna- 
czył, że naród niemlacki czuja sią ściśle 
związanym z naradem właskim. 

Tłumy publiczności, porwane nastrojem 
doninslej chwili, zebrały aie przed pałacem 
ambasady włoskiej w Berlinie, manifestu- 
jąc na cześć faszystowskiej Italji. Ambn- 
sador Alfieri ukazał się na balkonie amba- 
sady i wygłosił do zebranych przemówie- 
nie, w którem podkreślił wspólność celów 


Włoch i Niemiec oraz niezłomną wolę u- 
zyskania zwycięstwa. 


Polityka Węgier nie ulegnie 
zmianie. 


Budapeszt, 11 czerwca. Wiadomość o hi- 
storycznej decyzji Mussoliniego została 
podana do wiadomości na Węgrzech przez 
głośniki radjowe oraz przez nadzwyczajne 
wydania dzienników. Wladamość tn wy- 
wnłała elhrzymie wrażenie. Na ulicach 
tworzyły się grupki osób, które żywo ko- 
mentowały fakt wypowiedzenia wojny 
przez Włochy. Qdhyły ielkle manife- 
stacje kalonji włoskiej I 
amacham 


iemiackiej przed 


zumienlie dla przyczyn, 
przyjaźniane Włochy da 
fychczesowegpa stanowiska macarstwa nie 
prowadzącego wajny. Naród węgierski 
Śledzi walkę tak bliskiego mu narodu 
włoskiego ze szczerą sympatją, spodziewa- 
jąc się uzyskania zapnwiedzianego przez 
Mussoliniego pokoju. Stanowisko to wy- 
nika ze ścisłych więzów, jakie łączą Wę- 
gry z mocarstwami osi. Polityka Węgier, 
zmierzająca do utrzymania pokoju w Fu- 
ropie południowo-wschodniej pozostanie 
niezmieniong, przez co zgadza się całkowi- 
cie z celami i zamiarami mocarstw osi. 


Nastroje 


Stanowisko Juśosławji 
pozostanie bez zmian. 


Belgrad, 11 czerwca. Wiadomość o wy- 
powiedzeniu wojny Anglji i Francji przez 
Włochy została przyjęta w Jngoslawii z 
olbrzymiem zainteresowaniem,  aczkol- 
wiek wiadomość ta nie była dla narodu ju- 
gosłowiańskiego niespodzianką. Cu się ty- 
czy oficjalnego stanowiska Jugosławji, te 
datychczas nie ukazała sią żadna urzęda- 
wa deklaracja, w każdym Jednak razle 
nrzyłączania sią Włoch do wojny nie wpły- 
nie na zmianę stanowiska dugosław]i, Ju- 
gosławia w dalszym elagu zachowa swoje 

| neutralne stanawiska, panleważ Jugasla- 


mej Jugosławji bezpośredniem na- 
stępstwem przyłączenia się Włoch do woj- 
ny jest zaprzestania wszelkich stosunków 
handlowych z mocarstwami zachadniemi, 


la przerwane, a dostarczanie tawarów 
gą morską przez part w Salonikach z 
wagi na działania wojenne jest zbyt ni 
bezpieczne. Uważa się za możliwe, że pań- 
stwa bałkańskie zbiorą się na konferencję, 
aczkolwiek pakt bałkański nie nakłania 
ich do tego radzajn zehrania, ponieważ ża- 
dne z państw bałkańskich nie zostało zaa- 
takowane z zewnątrz. 


paniczne 


na Rivierze francuskiej. 


Ewakuacja Mentony pod dozorem murzynów senegalskich. 


DÒ Rzym, 11 czerwca. „Lavoro“ w kore- 
spondencji z nad granicy przynosi intere- 
sujące szczegóły o sytuacji na francuskiej 
Rivierze od granicy włoskie] aż da Mar- 
4ylji, z których wynika, że psychoza stra- 
chu | nastroje panłczne na południowem 
wybrzeżu Francji przybraly podobne far- 
my, Jak w stolicy kraju. 

W wielkich kąpieliskach franeuskiej Ri- 
viery wszystkia aklepy są zamknięte, wil- 
le francuskich i augielskich miljonerów i 
gwiazd filmowych opustoszały. W ubie- 
głym tygodniu wydano nagle w Mentonie 
razkaz ewakuawania ludności z miasta. 
Pod dozorem murzynów senegalskich 


aea nieopisanego nieporządku wywie- 
ziono ludność cywilną w inne strony. 
W samej Mentania ustawiono kazły, za- 
sieki druciane i barykady wszelkiego ro- 
dzaju. Ludność pozostała w mieście ogar- 
nięta jest paniczną obawą przed niemiec- 
mi wojskami spadochronowemi i t. zw. 
„piątą kolumna“. Najmniejsze podejrza! 
słowo wystarczy, aby dostać się do w 
zlenla. Naoczni świadkowie opowiadali, że 
ludność była kompletnie zaskoczona 
pierwazym atakiem powietrznym temba: 
dziej, ża zupełnie nia wierzyła w możli. 
wość czegoś podobnego. 


Bodjęcic Czynności urzędowych 


przez ambasadorów 
sowieckicśo w Rzymie i włoskieśo w Moskwie. 


(1!) Rzym, 11 czerwca. Ambasad: 


włoski przy rząd: 


sowieckim — Rossa udał 
w we Włoszech Garełkin 


podejmą swe zwykłe czynności urzędowe. 


Prawa życiowa abu naszych narodó: 
hędą pa tem zwycięstwie zabezpieczone pa 
wszystkie czasy”. 

Adoita Hitlera da Mussollnie. 
la następująco: 

Decyzja historyczna] donlosłaś- 
cl, jaką Pan w dnlu dzisiojszym aglasit, 
wzruszyła mnie do głęki. Cały naród nie 
mlecki myśli w nhecnaj chwili a Panu | 
Pańskim kraju. Armja leck, ra- 
dością przyjęła do wia ości, ża będzie 
jej danem walczyć pa stronie towarzyszy 
włoskich. 

We wrześniu zeszlego roku władcy bry- 
tyjscy bez powodu wypawiadziel| wajnę 
państwu niemlsckiemu.  Odrzucili onl 
wzzalkie propozycje pakajawego uragulo- 
wania zatargu. Również Pańska propozy- 
cja pośrednicząca, Duce, została wówczas 
ndrzucona hezwząlędnom „nle“. Wzmaga- 
jace milą lekceważenie narodawych praw 
życiowych Włoch ze strony władców w 
Londynie | w Paryżu zjednoczyła ostate- 
cznie nas w wielkiej walce a walność | 
przyszłość naszych narodów, nas zjedna- 
ozonych nle ad dzisiaj AEC We 
żiami, tak pod wzglątem śwlatanagiąda- 
wym, dzięki naszym ubu rowalucjom, jak 


| pod waglądam polityctnym dzięki za- 
wartym traktatam, 
Wadzu faszystowskich Wiach! Proszę 


przyjąć zapewnienia nierozerwalnago bra- 
ferstwa b narodu nlamieckiega z na- 
ra włoskim, 

blście przesyłam Panu Jak zawsze, 
eczne pozdrowienia w Imlę wiernego 


se 

koleżeństwa. — Pański (—) Adolf Hitler. 
Główna kwatera Wodza, dnia 10 czarw- 

ca 1040". 


Kronika wojny. 


Kraków. 11 czorwoa, Z ohwilą przyltą- 
nienia Wiech do wojny przeciwko Angiji 


I Francji renla Niamlec, razpoczyna 
lą nowa fnza fliktu, faza, która mo- 
że mieć decydujące znaczenie w dalszym 


rozwoju wypadków dziejowych. W chwili 
tej wlaściwem hędzia przynamnienie wa- 
żźniajszych wydarzeń burzy dziajawaj, kió- 
ra razpacząła się w dn. 1 września 1939 r. 
wykuchem wajny nalsko-niemieckiej. 

Kronika wojny enropejskiej przedsta- 
wią się następująco: 

1 września 1939: wybuch wojny polaka- 
nłamiackiej, 

$ września 1939: wybuch wojny anglal- 
sko-nlemieckie] | francuska-nlemieckiej. 

6 września 1939: Wkraczenie wojsk nla- 
mleckich da Krakowa. 

15 września 1989: Gdynla poddaje 
wojskom niamlackim. 

16 września: Prezydent Haeczpospalltaj, 
rząd, marszałek FHydz Śmlnły | karpgua 
dyplamatyczny, akredytowany przy rzą- 
dzis polskim w Warszawie przekraczają 
granitę rumuńsko-palską. 

16 września 1939: wojska niemieckie zdn- 
bywają Przemyśl. 

17 września 1999: Rząd sowiecki darącra 
amhazadorawi polskiemu w Maskwla no- 
NA wkroczeniu wojsk rosyjskich da Pol- 
skl. 


ZT września 1939: Kapltułacja Warsza- 
wy. 

1 października 1939: Mawa Adolfa Hl- 
tlera w Reichstagu w Barlinle, w które] 
Führer propanuja Anglii I Francji pokój. 

N października 1939: Rosja Sowiecka 
zawiera układ z Litwą, na podstawia k 
ge oddzje Wilna | Wileńszczyznę 

A 


12 października 1989: Adolf Hitler m 
min, dr. Franka Gent Gu 
natorem okupowanych nhszarów polskich 
z ważnością ad 26 października. 

20 października 1989: Wilna I Wileń. 
szczyzna obsadzona przez Litwę, 

7 listopada 1939; Gen. Gubernator dr. 
Frank obsjmuje władzę, oblerając za sie- 
dzibą Zamek Krakowski. 

26 listopada 1939: Incydent graniczny 
flńska-razyjskl. 

28 listopada 1939: Ras]a Sowlecka wy- 
nowlada pakt Finłandji. 

30 Tistopada 1939: Wybuch wojny flńska- 
rosyjskiej, 

12 marca 1940: Przerwanie działań wao- 
Jennych flńske-razyjskich. 

18 marca 1940: Spotkanie Hitlera z Mut- 
snlinim na Brennerze. 

21 marca 1940: Francuski gablnet Dala- 
diera ustępuje Reynaud premjerem fran- 
cuskim. 

10 kwietnia 1940: Wojska niamleckie ob- 
aadzają Danię | Norwegię. 

10 maja 1940: Niemcy wkraczają da Ho- 
landjl 1 Belgii, 

10 maja 1940: Anglelski gabinet Gham- 
herlalna ustęnuja Winston Churchill pre- 
alskim. 

: Kapitulacja Holandji. 

19 maja 1940: Przełamanie linji Magina- 
ta przez wojska niemieckie, 

26 maja 1940: Wojska niemlackle zda- 
bywają Cal 

28 maja 1940: Kapitulacja armji ħelgij- 
skiej, padnlsana przez króla Leopolda III 

5 czerwca 1940: Zakończenia wielkie] 
twy we Flandrji zwyciestwem wojsk nle- 
mieckich, zającia Dunkierki. 

1 czarweą 1940: Przerwanie linji Wey- 
ganda wa Francji. 

10 czerwca 1940: Kapitulacja armji nor- 
weskiej, 

10 czerwca 1940: Włochy wypowiadają 
wojnę Angljl i Francji. 
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Wicika bitwa między Kanałem 


a Moza. 


Pośdś za cofająaca się armią francuska. — Wielkie straty koalicii na 
morza i w powietrzu. — Ponowne bombardowanie Nawru. 


Główna Kwatera Wodza, }2 czerwca. — 
NADE Komenda armji niemieckie] do- 
noal: 

Wielka bitwa na terenach między wy- 
brzełum Kanału Anglelsktiego a Mozą 
trwa w dalszym ciągu. 

Na prawem akrzydle w części 


we] odhyw; dalej pościg bez odp: 
ku za pokitą armją francuski k 
wieñczony 


st pi 
między Relms 


wa W wielu 
działy nleprzyjaclelakla zastały 
otoczona | skazane są obecnie na zagładą, 
Skutkiem ciężkich krwawych strat I 


wielkiego ubytku w jeńcach I sprzęcie wo- 
Jennym wszelkiego zaju, enór nleprzy- 
Jaclelski wydatnie 

kadry samolotów kamhawych zaata- 
kawały ponownie part | urządzenia par- 
towa w Hawrza, zniszczyly śluzy, zatapi- 
ły Jeden kontriornedowiec | 
bambam! 
za 


éelowo Ja zniszczyć, utrudniając wydatnie 
odwrót oddziałów nleprzyjacielskich. 


W dn. 8 czerwca zhomhardawana n 
marzu Północnam wnik | czt 
ry okręty transportowa, trafiając je riąż- 
ko, tak, ża większość tych okrętów splo- 
ngia, 

Ogólne straty przeciwnika w 
ły w d 29 


y 
Ja ariylerja przaciwiotnicza, a 
azta została zniszczana na ziami. Poza- 
tem zastrzelono trzy balony na uwięzi. 
Osiem samolotów niemieckich zaglnęło. 


acago s! pi WI ortáw, 
mlajsc koncentracji | stanowisk artyler)l, 
udało się flocie powietrzne! trafić w liczne 
mosty na Marnie i na dolnej Oise i czę- 


Po kapitulacji Norweśli. 


mowa, 10 czerwca. Brytyjska admir. 
licja zabloga, aby Jakaś zatuszować pz 
całym światem 


narodem anglelskim I 
wrażenia, olane wladomościami a nle- 
powodzeniach w Norwegii. 


W związku z temi zabiegami wydała ad- 
miralicja brytyjska następujący komuni- 
kat: „Wadług wiadomości, atrzymanych 
przez admiralicje, m dajść w dniu A 

Li między brytyjski 
mi na wodach pól- 
nmacnych. Na te: tych pagłot 
žna narazie padać dalszych wyjaśnień*. 

Mimo to należy zauważyć, że tym ra- 
rem Anglicy nie pownżyli się w myśl 
starej recepty Churchilla zaprzeczyć fak- 
Howi pojawienia sią silnych oddziałów 
morskich marynarki niemieckiej pod Nar- 
vik i zataić wielkie straty w okrętach. — 
iWidoczmie wstrzaspizan wiańomość o no- 
wym ciosie, jaki spotkał „królową mórz“ 
‘Anglie, podziałała tak wydatnie w Lon- 
dynia ża Duff Cooper nie zdołał wyna- 
leżć odpowiedniego wytłomaczenia. 


Zadowolenie w Berlinie. 


Barlin, 10 czerwca. Wladamnść a kapi- 
Rulacji resztek arm]! narweskiej na dale- 
kie] nólnacy oraz a adwrocie Anglików 
wywołała w Berlinie wlelkle zadowolenie. 

Jeszcze wczoraj ludność Berlina śledzi- 
a w napieciu wiadomości, podawane przez 
naczelną komendę armji niemieckiej n 
wielkiei bitwie marskiei pad Narvik. MI- 
ma wielkich wydarzeń na Zachodzie anl 
na chwile nie zapominana o walca w Nar- 
wegll. Obecnie jnż wiadomem jest, że 
walka ta zakończyła się cennem zwycie: 
stwem wojsk niemieckich i że poniesione 
tam ofiary nie byly daremne. 

W berlińskich kałach politycznych uwa- 
Żn sią za bardzo charakterystyczne dla ża- 
chnwania się angielskiego, żo Anglicy na- 
wet tam, gdzie posiadali zdecydnwaną 
przewagę. zaprzestają walki. Jeszcze nie 
tak dawno temu. jak nowiadaiją w Berli- 
nie, Anglfa oświadczyła, ża wojska an- 
ulelskin nie spaczną, donóki nle wywalczą 
norwesklemu rządowi emlgracyjnemu wła- 
anega tarytorlum. Obecnie zapomniana 
łakże i o tem przyrzeczenin i pozostawio- 
mo Norwegów ich własnemn losowi, któ- 
rzy wobec wytworzonych warnoków uzna- 
li stawiania dalszego oporu za bezcelowe 
i musieli złożyć broń. 

każdym razie wskazuje sią w Berl- 
nie na to, że do poznania tego faktu b. 
rząd norweski przyszedł za późno. Uważa 
się dalej w Berlinie, że sytuacja w Anglii 
mnsi być katastrofalna. Widacznia Anglia 
potrzebuje wszystkich żałnierzy do abrony 
wlasnego kraju i dlatego widocznie nzna- 
no, że cała kampanja o 


Narvik w obeo- 
nych warunkach nie może być przepro- 
'wadzona. 


Wielkie zadowolenie w Szwecji 


(::) Sztakholm, 11 czerwca. Władomość 
o zakończeniu wojny na północy Europy 
wywołała w szwedzkich kołach politycz- 
nych ołhrzymią ję, a równocześnia 
wyraźna zadawalen 

Panuje tu opinia, że decyzja naczelnego 
dowództwa wojsk norweskich została spo- 
wodowana dojściem do przekanania. ża 
nawet jeżeli nadarzyłaby się możliwość 
wywalczenia lokalnych sukcesów na od- 
cinku Narvik, to jednak nle mlałyhy ane 
ładnego wływu na przebieg całości ope- 
racyj. Zwycięstwa wojsk niemieckich na 
francie zachodnim mają zbyt wyraźną wy- 
mową. ażeby można dziś w krajach skan- 
dynawskich Hezyć na sukces mocarstw 
zachodnich. Ta okoliczność miała wpły- 
nać decydująco na postanowienie dawódz. 
twa wojsk w Północnej Norwegii. Mówi 
się tu, że dowództwo wojsk norweskich 
wyraźnie adcznwało brak dostataczne] po- 
mocy państw sprzymierzonych i z iego 
powodu nie chciało już dłużej narażać te- 
rytorjów Norwegji na zniszezenia spowo- 
dowana wojną. 


Porozumienie sowiecko-japońskie 
w sprawie pasa śraniczneśo W Monśolji 


Usunięto ostatnią przeszkodę na drodze ku uregulowaniu stosunków obydwu 
państw. 


(U) Maskwa, 10 czerwca. Urzędowa a- 
gencja sowiecka Tass donosi, że w dniu 
0 czerwca rządy sowiecki I Japoński oslą- 
gnęły porozumienia w spornem dotychczas 
zagadnianiu pasa granicznego w rajania 
Chałkin-Gol między Mandżurją 1 Monga- 
Ilą zewnętrzną. 

Jak wiadomo, w lecie ubiegłego roku do- 
szło do zaciętych walk między wojskami 
aowieckiemi i japońskiera. W czasie kon- 
ferencji komisji mieszanej w Czycie i 
Charbinie zagadnienie graniezne nie zo- 
stało rozwiązane. Obecnie osiągnięte poro- 
zumienie posiada wielkie znaczenie dla 
rozwoju stosunków  sowiecko-japońskich. 

Treść ogłoszonego w niedziele wieczorem 
urzędowego wyjaśnienia jest następująca: 
„W wyniku prowadzonych w ostatnim 


Najstrasznicjszy wstrząs Wc irancuskiej 
historji wojen 


— tak określa bluro Havasa końcowy efekt bitwy. 


(3) Paryż, 11 czerwca. Podczas gdy ko- 
munikat naczelnej komendy wojsk nie 
mieokich właściwym sobie prostym i wy- 
mownym stylecn podaje pierwszy bilana 
wielkiej bitwy na terenie Sommy i Oise, 
acencja Havasa widziała się zmuszona do 
opublikowania komunikabą przyznające- 
go się do częściowej katastrofy. 

Komunikat ten odebrał narodowi fran- 
cuskiemu złudzenia, w jakich był utrzy- 
mywany przez kłamstwa propagandy. Ko- 
munikat Havesa stwierdza, że nadszi 
wreszcie czas przyznania, iż skutki wiel- 
klej bitwy we Flandr]i I w Artois odbiły 
się ujemnie dla Frant]! w obecnej roz- ; Zmagania te, które Havas nazywa najwię- 
strzygającej bitwie nad Sommą | Olse. | kszą bitwą wszystkich czasów, toczą się 
Mówi się otwarcie a tem, że bitwa szaleją- ! pod znakiem słynnego „furor tentonicue". 


czasie rozmów między komisarzem ludo- 
wym spraw zagranicznych Mołotowem i 
japońskim ambasadorem Togo i w związ: 
ku z uznaniem wzajemnych interesów obu 
stron, jak również interesów sowiecko- 
mongolskich oraz japońsko-mandżnrskich 
została w dniu 9 czerwca osiągnięte poro- 
zumienie w sprawie ostatecznego ustale- 
nia graniey w rejonie zeszłorocznego kon- 
fliktu, to jest w sprawie, w której nia u- 
dało się w swoim czasie dojść do porozn- 
mienia komisjom granicznym  sowiecko- 
mongolskiej i japońsko-mandżurskiej. Za- 
gadnienie te stanowiło przeszkodę w spra- 
wie unormowania wzajemnych stosunków 
mię! Unją sowiecką i Japonią, oraz 
między Mongolją Zewnętrzną i Mandżu- 


kuo“, 


ca w tej chwili, a nazwana przez Reynauda 
„kltwą a Francję“  dosięgnęła punktu 
szczytowagn, Obecnie też tak długo oszuki- 
wanym Francuzom w Paryżu i w calym 
kraju oświadcza się otwarele, ża ta „bltwa 
a Francję" przynlosła z sobą najokrop- 
niejszy wstrząs w histarji wojen. 
Językiem właściwym tylko Franenzom 
agencja Havasa dobiera słów, które nie 
mogłyby być dobrane plastyczniej dla u- 
zmyslowienia przebiegu olbrzymich zma- 
zań. Niemcy — pisze Havas — „uderzają 
naprzód, pijani szałem zwycięskim. jak 
ich przodkowie Cymbrowie i Teutonowie". 


"Tylko ci mieszkańcy danych terytorjów 
wchodzą w akcji przesiedleńczej w gra 
którzy zamieszknją pas graniczny £zero- 
kości 10—20 km. 


Prasa paryska przenosi się 
na prowincję. 


(8) Rzym, 10 czerwca. Według doniesień 
z Paryża dzienniki paryskie powladomity 
swolch czytalników, 1ż zachodzi możli- 
waść, że w nladługim czasle wydawnictwa 
dzianników bądą zmuszone przenieść sią 
na prawineję. 

„Action Francaise" dodaje od siebie, iż 
przeniesie się w nmleustalanym jaszcze 
terminie, Inne paryskie dzienniki druku- 
ją obecnie dwa wydania, jedno w Paryżu, 
drugie w jakiemś mieście prowinejona! 
nem. „Kpoqne” równocześnie oświadcza, 
Francja płaci dziś za swą lekkomyślność, 
brak pamięci, błędy i winy. Francja płaci 
tę cenę za przaclątnaść umysławą awolch 
mężów stanu, którzy ją zwodzili, oraz a 
powodu bezsiły swegn zdezorganizowane- 
go i przesadnie politycznie naatrojonego 
ustroju. Francja płaci dziś za zdradę czę- 
ści swej klasy rządzącej, która na rozkaz 
utraciła swego ducha odpowiedzialności. 


„Preządeni Roosevelt” | 
arzubył do Nowego Jor u 


($) Nowy Jork, 10 czerwca. Parowiec 
„President elt“ stanawiący wla- 
snańć tow. „Unites-States-Lines“ I mający 
na swym pokładzie 723 obywateli Stanów 
Zjednoczonych przybył da Nowego Jorku. 

Passżerami byli ci obywatele St. Ziedn., 
którzy w związku z sytuacją wojenną ł 
za poradą rządu angielskiego, opuścili An- 
glje. Kapitan okrętu Roberta oświadczył, 
że podróż miała przebieg całko 
malny, oraz że nie nie jest w stan 
cej zakomunikować poza tem, iż okret był 
przepełniony. Na jego pokładzie znalazła 
się bowiem prawie dwa razy tyle pasaże- 
rów co normalnie. 


Przesiedłenia litewsko-sowieckie 


Kowna, 11 czerwca. Prawadzane ad dłuż- 
szega czasu pertraktacje między Kawnam 
a Moskwą w sprawie przesiedlenia rosyl- 
skich I litewskich rodzin, pa ostatecznem 
uregulowaniu granic między ZSRA a Ll- 
twą, dnprowadziły do ostatecznego pora- 
zumienia. 

Dotychczas przesiedlono już 10.000 osób, 
obecnie wchodzi w grę jeszcze 3040.00. 
Formalności przesiedlania zostały ograni- 
czone do minimnm, a co do właeności, ta 
przesiedleńcom wolno zabrać swój doby- 


tek na wozie zaprzężonym w dwa konie. 


Codzieńniesie? 


Wydawanie kart nabycia 
w Sosnowitz. 


(h) W b. tygodnin aż do 15 bm. włącznia 
Miejskie Biuro Zezwoleń załatwia codzien= 
nie w godzinach 8—12 za wyjątkiem środy 
i soboty interesantów, których nazwisku 
rozpoczynają sią od M—Z, Biuro zezwoleń 
Ra się przy Poggenweg 13, dawniej 

rieu 


Zaprowadzenie książeczek pracy 
w Sosnowitz i Bendzin. 


(h) Na podstawie zarządzenia kierowni- 
ka Arbeitsamtu Sosnowitz, począwszy od 
dnia 10 czerwca br. wszystkie firmy i 
przedsiębiorstwa zatrudniać mogą wyłącz: 
nie pracowników i robotników, którzy są 
w posiadaniu książeczki pracy, wystawio- 
nej przez Arbeitsamt. 

Równocześnie z zaprowadzeniem kaiąże- 
czek pracy pracodawcy, jak i właściciele 
książeczek zobowiązani są do zameldowa- 
nia wszelkich zmian, jak zmiana nazwiska, 
adresu, rodzaju pracy, zatrudnieniu, pr 
niesienia, w odnośnym Arhbeitsamcie. Bli; 
szych imformacyj udziela Arbeitsamt Bo- 
snowitz, względnie jego oddziały w Ben- 
dzin i Dąbrowie. 


Za lichwę i paskarstwo. 


h) Polizeiprasident Górnośląskiego ob- 
szaru przemysłowego w Kattowitz ukarał 
właściciela sklepu spożywczego w Nosno- 
wita Stanisława Sygerta, Barbarastrasse 
15, wysoką karą pieniężną za sprzedaż bu- 
lek po cenach wyższych, niż obowiąznjace. 

Właścicielka sklepu artykułów kolonial- 
nych, p. Kujawska, Kattowitz Krakaner- 
strasse 68, skazana została na dotkliwą 
karę porządkową, ponieważ w przeciągu 
14 dni trzykrotnie ukarana została za prze- 
Kroczenia obowiązujących cen. Również i 
Elfryda Sobrala, właścicielka sklepu kolo- 
nialnego w Sosnowiłz, ukarana została 
przez Polizeiprasidenta, jako urząd kon- 
troli een, dotkliwą karą. Sprzedawała ona 
ziemniaki po cenach zmacznie wyższych. 


Amatorzy wódek i papierosów. 


(b) Restanracja Powali w Kuntzendoti 
przy Hauptstrasee 74 odwiedzona została 
w nocy na 2 bm. przez nieznanych gości, 
którzy skradli 15 I. Wermnthu, 10 1. konia- 
ku, 10 1, wódki oraz 10 flaszek różnych wá- 
dek i likierów. Oprócz tega zabrano trzy 
skrzynki piwa ogólnej wartości 400 RM, 
Spraweom udało się niespostrzeżenie u- 
mknąć. 


(h) KRADZIEŻ KART ŻYWNDŚCIO- 
WYCH. Dnia 31 maja b. r. w sklepie ar- 
tykułów epożywezych w Kattowitz przy 
'Theaterstrasze B ukradziono większą ilość 
kart żywnościowych. Ostrzega się przed 
użyciem tych kart. 


(h) ZUCHWAŁA KRADZIEŻ, W nocy 
na 30 maja b. r. nieznani sprawcy dostali 
się przez okna do składnicy spółdzielni 
„Konsum“ w Kazimierzy w pow. będziń- 
skim. Złodzieje zabrali wielką ilość pa- 
pierosów, tytoniu i różnych środków żyw- 
nościowych ogólnej wartości 750 Rm, po. 
czem zbiegli, 

(h) ZŁODZIEJE KOLEJOWI. Dnia 3 
czerwca około godz. H-tej nieznani spra- 
wcy ukradli po zerwaniu plomby z wago« 
nu, który na dworcu w Bendzinie odsta- 
wiono na tor y w celu wyładowani 
5 centnarów rabarbaru, wartości 40 R: 
W dzień później w nocy na 5. 6. ukradzio= 
no z tego samego wagonu 180 kg. mąki 
pszennej 


czwi, zam. w Piaskach, Schlachtstrasse 
14 z jego komórki trzy kury wartości 15 
Rm. Złoczyńcy wyłamali zamek, zabija- 
jąc kury na miejsen. Tej samej nocy w 
Piaskach wlamano się do komórki Marji 
ciel w SŚchachtstrasse 9, zabierając 
6 królików wartości 20 Rm. 


(h) WŁAMANIE DO URZĘDU POCZ. 
TOWEGO W CZELADZI. W nocy na 1. 
czerwca dokonano zuchwalego włamaniu 
do urzędu pocztowego w Czeladzi. Spraw+ 
com udało sią po wyłamamiu żelaznej kra- 
ty okiennej wtargnąć do wnętrza budyu- 
kn i po zmalezienin w szufladzie biurka 
kluczy do kasy ogniotrwałej, zrabowano 
1718 Rm i 34 fenigów. 

e O ÓÓ 


Naczelny redaktor Leopold Rulesher. Redaktor 
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Odd: Bendzin. Hallenutraxya 1. Dabrowa, Huupt- 
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WAŻNE dla: browarów. Fabryk octn, lemomady 
1 wody sodowe]. Da aprzedania okazyjnie kilkunat 
skrzynek specjalnych do butelek litrowych, półlitro- 
wsch i ćwierólitrowych. Władamość: Gemeinschaft 
Bresinuer Kołoninlwaren Grosskandler Bendzin, — 
Bahnhofstrasse 102. Tel. 710-68, 147 


WĘGIEL furmankami doatareza Firma Richter & Co 
dawniej „Węglodrzew”. Sosnowilz, ul. Główna 85, 
tel. Nr. 610-77. 14 


OKAZJA. Jadalką, srmalkę, salonik, tepczan 4 dużo 
rozmaitaśni poleca Skład mebli B. Rłotniewski, Ros 
amowiec, Hauptstr. 7 w podwórzu. 140 


a „DZIENNIK PORANNY" Nr. 85. Środa, 12 czerwca 19%, 


wypadku nie nadesłania pomocy armji | stwom zachadnim, dowodząc, ža Włochy Rząd irancuski OPRSZCZA 


polskiej Anglja mogła się powoływać na | gotowe są krwią przypieczętować swoje 
trudności natury geograficznej, to odno- | ideały. 


rozpoczyna się ostatni akt! ag do Norwegji trudności te nie istnia-| Wypowiedzenie wojny Francji i An- Paryż? 


Y: 0 

m |Kraków, 11 czerwca, Mussolini pr Po Polsce, Holandji i Belgji przyszła | mierze na dalszych wydarzeniach. Zb! t amei; n Epia wrana aataeahel 
mówił — Włochy maszerują! Podezas kie-| kalej | na Norwegją. Mimo obi eanych żamy się do stworzenia nowaga porząd: | ‘u wladomości, rząd francuski mlał apu 
dy wojska niemieckie zbliżają się do Pa-|solennie przez Anglję gwaraneyj i posił- | ku w Europie. Musimy sobie zdać spra-| clé Paryż. 
ryża — na południu rozpocznie się atak| ków cztery te państwa w rzeczywistości | wę z tego, że nowa Europa, jaka powsta-| Nawa sladzika rządu francusklago na. 
nowocześnie uzbrojonych Włoch. Stanę-| zostały pozostawiona samym sobie. Wło- |nie na pohojowiskach wojennych, będzie | razle nia Jest znana 
RES przed EE EE KI ra chy CE przez długi czag ralą me palna ia za mom zornychi 
jedynkn pomiędzy państwami o ideologji | dpatora. Ostrzegały ona przed rozpę: przekreślających dotychczasowa hasła 
WC ZW Europie, a mocar-| waniem wielkiej ANE pta plutokratycznych Gy pae 
Biwami zachodnie s. ., |jeszeze w przededniu wybnchu wojny |tzyna sią nowa era dziejów. Aczkolwiek | nują nastroje pełne nadziei zwycięstwa. = 

Od tygodni już w Anglii i Frameji cią- R EERS zwracały uwagę rzą- | naród polski wystąpił na arenie wojen- | Nawet u PE piechoty, maszerują* 
żyła obawa przed grożącą Interwencja | dowi polskiemu, że podejmuje się przed- | nej na samym początku obecnego kon-|cych w skwarne poludnie, nia można zan- 
Wiach. Mussolini i jego najbliżsi oświad- śięwzięcia, które przerasta możliwości | fliktu i silą wypadków został postawio- | ważyć śladu zmęczenia; wyglądają oni 
czali w ostatnich czasach, rek i E narodu i państwa polskiego. Dzisiaj |ny na uboczu, to jednak jest jasnem i o- | krzepko i zdrowo. OE Nad... 
mioskie nie jest sklonne czekać desek | Mussolini uznał, że Włochy muszą |czywistem, że w tej nowej Europie, która | Korespondent „New York Times" — A- 
a eo owu Śród. | przejść ud słów do czynów. Kiedy okaza-| powstaje wśród huku dział i warkotu | zelsschn, kreśląc ewojo wrażenia z fronta 
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Francja, z półnacy lak silnie atakowana, | wowanych perswazvj nie chce się brać | je miejsce, znajdzie warunki da dałszej ASPA SA nie SERA WE OSTEN 
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flata morska i powietrzna może ała Jawej niemieckiej. Korespondent ter od- 
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zaa caę Ze: a vik swoją wytrzymałością zapisały się w | wojskowych. ego czolra pozostała je- 
tej samej godzinie y piór WYDo: | kała polityczna adatchnęły z ulgą, ndy pa | historji. dynie kupa starego żelastwa, przyczem po 
bey Ae ak ET E: też arm]a | wycofaniu sią wojsk anglelsko-francu- | Na temat nawego mlejaca pabytu nor- |teżny otwór u stóp wieżyczki atrzelniezoj, 
Ta eat aradów nra Eseti przez An- | skich w północnej Norwegii zostalo osta- | wesklego krála i hylago rządu norweskie- | stanowi niejako dowód celności niemiec- 
UNT Francla. Po dwumiesięcznej walae | tecznie adaunląte niekszpleczeństwo prze- | ga oblagzją naļrozmaltsze pogłoski. Za | kiej artylerji przeciwpaneernej. h 
Tiai k FZ) angielskim 7 norweskim, , rzuca salę działań wojennych na zlsmię | najprawdopodabniejaze uważa się, że u-| O swej wizycie w obozie jeńców wojen- 
Wojska niemieckie koło Narvik oddalone | szwedzką dali się oni na okrętach angielskich do | nych pisza Axelsson. że nie zanważył. aby 
oł ranies niemieckiej o 2000 km pobiły | Obawy, żywione w wielu kołach w spra- | Anglii. Tu I ówdzie slyszy slę noglaskl, że | jeńcy byli niezadowoleni za ewego len. 
f RD A a T korpus | wie szwedzkich kopalń rody odsunięte zo- | król narweski | jaga rząd udall praw- | Angielscy, b. żołnierze pułku Oameronian 
n. po poprzedniem zadaniu | stały obecnie zupełnie z zasiegu możliwo- | dopodaknie na teryłarjum Finlandii. Je- | Highlanders opowiadali korespandentowi 
zh flota niemiecką ciężkich strat flocie | Ści. Z natury rzeczy okoliczność ta wywar- | dnak dotychczas także tntejszym kołom | amerykańskiemu, jakoby mieli ponieść 
>: ielskiej koło Narvik, Na skutek tego |ła w Szwecji zadowolenie, tem więcej, że | norweskim nie udało się otrzymać na ten bardzo ciężkie straty w wałkaen pod La 
CEA walczących jeszcza wojsk norwe- | wojna na północy się zakańczyła. Szwedz- | temat żadnych dokładniejszych informa- | Bassee. Axelsson oplsuja również fakt it 
skich wstrzymały działania wajenne. W: kie koła wojskawe zdają sobie jasno spra- | cyj. nienla atałych snrzeczek | nigporozumień 
cofanie się Anglików z Narvik jest ciężką | wę z tego, że wojska niemieckie w Nar- ny LCN IE a oralnie: 
ALA A k zl rzami aljanckimi. Anglicy dąsają sią 

rej Pi PEP PASO GE Francuzów z tego powodu, że jakoby ei 3a+ 
praktycznie kapitulację flaty angielskiej, mi ustąpili i tylko czekali na chwile dosta: 
ponieważ po strasznych stratach zadanych nia się do niewoli, natomiast Francuzi 


jej wskutek ataków bombowych i torpe- składają winę na Anglików. 
dowych przez Niemców nie ma ona odwagi 5 


wystąpić przeciwko flocie niemieckiej. 
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Włochy maszerują = 


(!1) Sztakhołm, 11 czerwca. Szwedzkie 


W Gibraltarze zatrzymanó 
włoskich repatrjantów. 


s 4 (::) Rzym, 11 czerwea. Na podstawie wia” 

swego imperjum. - domości nadeszłych z Ceuty, agencja Sie- 

Da Faryża wysłano nawat generala | fan; donosi z Madrytu, że jadący z Tango- 

ń ie miały miej Poisto Gorta, którego zadaniem hyla wyjaśnienie |ry į mający. na swym pokładzie włoskich 

wydarzeń, jakie miały miejsca w, e dynu z błagalną prośbą a pamac. admawy Angiji. Według tych samych | repatrjantów, włoski okręł motorowy Vul- 

przed kilkoma miesiącami. Istnieje duża | Pod naciskiem poważniejszych ugrupo- | wiadomości zaszła w stosunkach angiel- cania, został w cieśninie zibraltarskiej za- 

analogja między sytuacją armji narwa- | waż parlamentarnych, jak i niemniej pre- | sko-francuskich krytyczna sytuacja. W ło- trzymany przez angielski okręt wojenny i 

skiej a możliwościami armji polskiej, | zydenta republiki Lebruna miał Reynaud | nie armji francuskiej, jak również wśród zmuszony do przybicia do porta angiel- 
przyczem należy podkreślić, że o ile w | zażądać od rządu londyńskiego natych- | społeczeństwa wywołało uchylenie się An- skiej twierdzy w Gibraltarze. 

miastowego przysłania wojsk, oddziałów | glji od udzielenia pomocy przed rozstrzy- 

pancernych i artylerji przeciwlotniczej. | gającą bitwą Francji silne oburzenie. — 

Anglja jednak oświadczyła Francji, iż nie | O tej fali oburzenia zostali uwiadomieni 

jest w sianie uczynić zadość temu niezwy- | przez czołowych polityków Francji pre- 

kle palącemu życzenia francuskiemu z u- | mjer Reynaud, Marszałek Petain, jak ró- 

wagi na to, iż sama zmuszona jest użyć | wnież prezydent republiki francuskiej Le- 

wszystkich wojsk do ohrony własnej i | brun. 


W Londynie wzruszają ramiona ml. 
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Amerykańscy dziennikarze 
o swych wrażeniach z podróży na Zachodzie. 


(1!) Nowy Jork, 11 czerwca. Korespon- | nłemlsckie, przyczem Jednak ratusz ocalał. 
dent „New York Herald Trihune" — Bar-| Całe obszary w Belgji ocalały | nie adnin- 
nea nadesłał swej redakcji sprawozdanie z | sły prawie żadnych zniszczeń, ponieważ 
Kolonii o awej podróży po Flandrji, w kta- | Niemcy szczególnie dbali o zapewnienia 
rem m. in. informuje, iż na podstawie wła-| dróg kamunikacyjnych swym wojskam 
anych obserwacyj, dokonanych w portach | zmatoryzawanym. 

Kanału La Manche mógł się przekonać, że | Barnes podkreśla, że w czasie swa] pod- 
Niemcy w czaale niezwykle krótkim byll w | róży nie widział an! jednego zamolatu nle- 
i stanie zamienić Je na flotowe bazy zaapa- | przyjaclelskiego. Lotnictwa alianckie jedy- 
w + trzenla | ahrony. nie tylko w nocy odważało się przeciwsta- 
Wiktor Emanuel III, król Włoch Uwagę jego w Calais zwróciła olbrzymle | wiać przeważającym siłom lotnietwa nie- 
i Alkanji i cesarz Et]opji. zniazczenie, wyrządzone przez bomhkawce mieckiego. Wśród wojsk niemieckich pa-- 
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